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Nauczycielskie i uczniowskie
trzeba (to zrobić) na lekcjach języka polskiego
(w szkole podstawowej i w gimnazjum)

1. Definicje słownikowe czasownika niefleksyjnego trzeba  akcentują związki 
tego Ieksemu z modalnością deontyczną (powinności, obowiązku, konieczności i po
trzeby), z wartościowaniem i prakseologią ( ‘trzeba to zrobić, aby osiągnąć korzyst
ny c e f) : 1. ‘powinno się, należy, wypada’: T rzeba m yśleć, p racow ać, Trzeba być 
uczciwym, T rzeba dodać, przyznać, ż e ..., Z tym trzeba ostrożnie. R obić tyle [należy], 
ile  trzeba ; 0  fraz. Z achow yw ać się , p ostępow ać ja k  trzeba  ‘zachowywać się, postę
pować odpowiednio, we właściwy sposób’; coś je s t  ja k  trzeba  ‘coś jest odpowiednie, 
takie jak powinno być’ [ ‘przydatne, korzystne’]; 2. [w kontekście prakseologicznym 
(sprawnego działania)] ‘coś jest potrzebne [przydatne], konieczne, nieodzowne dla 
kogoś’ ; ‘ktoś potrzebuje czegoś’ [ ‘jest taka potrzeba’]: Czy trzeba c i pien iędzy? Po
m óc ci?  — N ie trzeba. Trzeba natychm iast d a ć  mu lekarstw o. T rzeba czasu, aby’ to  
zrozum ieć, T rzeba było iść  d a lej (SJPSzym III 544).

Wśród form koniugacyjnych orzeczenia modalnego trzeba  (trzeba  bezokolicz
nik w tunkcji trybu oznajmującego czasu teraźniejszego) wymienia się także formę 
czasu przeszłego (trzeba było), czasu przyszłego (trzeba będzie), trybu przypuszcza
jącego czasu teraźniejszego ( trzeba by) i trybu przypuszczającego czasu przeszłego 
byłoby trzeba  (SFK  701).

Korzystając z doświadczeń leksykografii pedagogicznej, zwłaszcza biytyjskich 
słowników pedagogicznych (wydawnictwa Collins, później HarperCollins, przezna
czonych dla uczących się języka angielskiego), autorzy hasła trzeba  w Innym słow ni
ku języ ka  p o lsk ieg o  proponują zapis przydatny także w naszych rozważaniach:

„ I. Jeśli trzeba  coś zrobić lub trzeba, aby powstała jakaś sytuacja, to zrobienie 
tego lub powstanie tej sytuacji jest podyktowane jakąś p otrzebą  lub koniecznością: 
„Czy w arto to  czytać? N ie tylko w arto, a le  naw et trzeba  [ ‘należy’] ... Trzeba, żebyś 
zn ał praw dę... [...];



4. Słowa trzeba  używamy z czasownikami wyrażającymi opinię, jeśli je j wyra
żenie jest konieczne w danym miejscu i czasie: T rzeba vr tym m iejscu  w spom nieć
0 jesz cz e  jed n e j an alogii, d ość u derzającej..."  (ISJP  II 857—858).

Dopiero słowniki pedagogiczne przerzuciły pomost między teorią a praktyką
1 stworzyły, w ciągu kilkudziesięciu lat, taki model opisu, który jest zarazem przystęp
ny i wolny od uproszczeń. Dziś obserwuje się, że także inne słowniki dla rodzimego 
odbiorcy korzystają z doświadczeń leksykografii pedagogicznej, por. hasło trzeba  
w Słow niku w spółczesnego jęz y k a  p o lsk ieg o  pod red. Bogusława Dunaja: trzeba, 
czasownik nieosobowy, niedokonany: 1. ‘wyraz używany dla wyrażenia obowiąz
ku, powinności, stosowności działania’; ‘powinno się, wypada, należy’ : T rzeba żebyś 
coś zrobił', [w kontekście wartościującym] T rzeba przyznać, uznać, dodać, docen ić, 
2. ‘coś jest dla kogoś, czegoś niezbędne, ktoś nie może się obejść bez czegoś, kogoś’ : 
T rzeba mu w łaściw ego p artn era! D o tej p racy  trzeba cierp liw ości, zob. być ja k  trzeba  
[należy] ;yoA: trzeba ; n ie trzeba  [nie musi się] {kogoś} długo, dw a razy p ro sić  (SW JP 
I I 445).

2. Zainteresuje nas aspekt prakseologiczny działań i czynności modalizowanych 
z pomocą predykatu (predykatywu) trzeba-, trzeba {m odus) +  działać, ro b ić  {dictum ), 
por. w uczniowskich pytaniach: C o trzeba zrob ić n aju tro?  [ ‘co jest zadane na jutro?’]; 
... a  trzeba jesz cz e  p rzy n ieść .. K ataiyn kę " [tekst noweli B. Prusa] do szkoły?...

Między „robieniem” czegoś a wykonywaniem jakiejś czynności jest ta różnica, 
że robienie zawiera w sobie swój cel, tzn. słowo rob ien ie  sugeruje jakąś aktywność 
celową, podczas gdy słowo czynność (lm. czynności) zdaje się ujmować pewną ludz
ką aktywność w sposób czysto opisowy, jakby niezależny od celu. Dotyczy aktyw
ności na wpół mechanicznej, nastawionej nie tyle na rezultat, ile na sam przebieg 
czynności.

Może należałoby definiować „czynność” — zauważa Anna Wierzbicka — w od
różnieniu od „robienia”, czyli „powodowania chceniem, żeby coś się stało” -  jako 
„powodowanie chceniem, że z czymś coś się dzieje”?

W porównaniu z „robić” — „działać” wydaje się bardziej twórcze, bardziej skie
rowane ku przyszłości, bardziej celowe. Ten, kto działa, robi coś, ale robi z myślą 
o osiągnięciu celu: „Działać =  ‘robić w tym celu'... ('robić coś po to, żeby spowodo
wać...’); o tym, jaki jest w tym czy innym wypadku ten cel, mówi kontekst albo sytu
acja [w naszym przypadku szkolnych wypowiedzi]. Autor zdania ze słowem «dzia
łać» [lub jego ekwiwalentów tekstowych] zakłada, że cel ten jest słuchaczowi znany” 
(Wierzbicka 1971: 177).

Zdania z trzeba  i należy  różnią się od zdań z pow in ien  tym. że nie zawierają wy
kładnika osobowego subiektu. Czynność, o której w nich mowa, może się odnosić do 
subiektów z dużym kwantyfikatorem. np. T rzeba /  należy m ów ić prawdę-, może też 
dotyczyć subiektów w mniej lub bardziej określony sposób wskazanych przez kon
tekst, np. T rz eb a / należy ju ż  kończyć {zakończyć) tę robotę.

T rzeba dopuszcza zdania podrzędne ze wskaźnikiem trybu życzącego (i okolicz- 
nika celu) żeby, w których może wystąpić konkretny subiekt, np. Trzeba, żeby P iotr 
skoń czył ju ż  tę robotę. Predykat należy  łączy się tylko z bezokolicznikiem, np. po



stulat: N ależy skończyć tą robotą. Predykat trzeba  należy do języka nieoficjalnego, 
neutralnego; czasownik modalny należy — do języka oficjalnego (Puzynina, Subko 
1985: 139).

Bardzo często implikaturą konwersacyjną wypowiedzi z czasownikiem nieflek- 
syjnym trzeba  i należy  (kontekstowo przypisujących dany predykat odbiorcy komu
nikatu) jest rozumienie ich jako dyrektyw. Inaczej mówiąc — mogą być one odbierane 
jako akty mowy nie wprost -  powierzchniowo stwierdzające, ale w swojej intencji 
-  dyrektywne. Szczególnie często dotyczy to zdań, w któiych subiekt je s t tożsamy 
z odbiorcą komunikatu, np. (Piotrze), trzeba w yjechać! Wykładnikiem dyrektywności 
w języku mówionym bywa wówczas intonacja, w języku pisanym —wykrzyknik. Nie 
są to jednak wykładniki obligatoryjne, dlatego -  jeżeli ich brak -  można tu mówić 
o implikaturach (Puzynina 1992: 90).

W propozycji A. Wierzbickiej (1971: 174):
-  trzeba to zrob ić  oznacza: ‘jeżeli chcemy postąpić dobrze, musimy chcieć to 

zrobić’ [por. w wersji nieosobowej: ‘jeśli chce się postąpić dobrze, to powinno się 
chcieć to zrobić’];

— trzeba by ło to zrob ić  =  ‘jeżeli chcieliśmy postąpić dobrze, to [trzeba] było ko
niecznie chcieć to zrobić’ [por. z zastosowaniem formy strony zwrotnej: ‘jeżeli chcia
ło się postąpić dobrze, to było konieczne chcieć to zrobić’].

Operator modalny (predykatyw) trzeba  może wyrazić kategorię osoby, tzn. 
sprawcy czynności, uczestnika procesu, nosiciela stanu tylko po przekształceniu bez
okolicznika w zdanie podrzędne z żeby  (trzeba , żebym  to zrob ił), czyli po nadaniu 
zdaniu zmodalizowanemu w strukturze powierzchniowej formy nietypowej dla pre- 
dykatywów modalnych właściwych, któiych wyróżnikiem jest m.in. obligatoryjna 
rekcja bezokolicznika niewymiennego ze zdaniem dopełnieniowym.

W strukturze głębokiej trzeba, należy  +  bezokolicznik nie konotują kategorii oso
by, aktantu będącego subiektem modalizowanym (Y). Natomiast nieosobowe formy 
musi sią , pow inno sią , jako derywowane fleksyjnie od m usieć, pow in ien , mają wpi
sany subiekt modalizowany (Y) w swoją strukturę semantyczną. Można powiedzieć, 
że formy z [zaimkiem zwrotnym] sią  „nie wyciągają na powierzchnię" zdania jego 
istnienia, ukrywając je  [niejako pod powierzchnią] (Ligara 1997: 161).

3. Cechą selektywną (wyróżniającą) predykatywu trzeba, należy +  bezokolicznik 
jest użycie bezmianownikowe, czyli bez wskazania agensa (wykonawcy czynności, 
uczestnika procesu, nosiciela stanu) w mianowniku (Wolińska 1978: ■14—18).

Terminu predykatyw  używamy za AlicjąOrzechowską(1980: 73—107); odpowia
da on podklasie predykatywów nieczasownikowych w terminologii Romana Laskow
skiego (1984 31, 33—34, 171—172) i czasowników niefleksyjnych, nieosobowych 
w ujęciu Stanisława Jodłowskiego (1971: 83-90).

Na płaszczyźnie semantycznej opozycję między czasownikami modalnymi mu
szą, pow inienem , mam  (obow iązek), które wyrażają kategorię osoby, a nieosobowymi 
konstrukcjami modalnymi trzeba, należy  +  bezokolicznik (np. ro b ić  ndk. zrob ić  dk.), 
do których należą również m usi sią  (rob ić), pow inno sią  (zrobić) wyznacza nieokre
śloność agensa (wykonawcy czynności): uczestnika procesu, nosiciela stanu, czyli



nieokreśloność subiektu modalizowanego (Y ) w wypadku struktur nieosobowych. Ta 
nieokreśloność ma inne źródło w wypadku trzeba, należy  +  infinitivus (w pozycji 
dictum), a inne w wypadku musi się , pow inno s ię  (Ligara 1997: 161).

Cechą semantyczną predykatywu trzeba  +  bezokolicznik jest to, że obligatoiyj- 
nie nie wyraża on subiektu modalizującego (Y). Modalizacja przez trzeba  odnosi się 
zatem do procesu, czynności stanu (wyrażonych przez bezokolicznik zanurzony) jako 
całości.

Zasięg operatora modalnego trzeba  jest ograniczony do zasięgu wewnętrznego, 
a więc jest skierowany na predykat bezokolicznikowy czynności, procesu, stanu P. 
Wyznacza to wartość semantyczną predykatywu trzeba: deontyczną — uwarunkowa
nego wolitywnie (obowiązku), i aletyczną -  obiektywnej konieczności). Ponieważ 
brak wskazania konkretnego Y-a —wykonawcy czynności (uczestnika procesu, nosi
ciela stanu) wyrażanej przez bezokolicznik P [predykatyw] -  obiekty wizuje predyka- 
cję, użycia deontyczne i aletyczne trzeba  zostają niekiedy zatarte, zwłaszcza wtedy 
gdy nadawca obowiązku P ukrywa się za obiektywnymi przyczynami postulowanej 
czynności, procesu, stanu P (Ligara 1997: 161).

4. Do składników semantycznych predykatywu trzeba  + bezokolicznik w znacze
niu deontycznym zaliczamy:

1) subiekt modalizujący (X) [+  OSOBOW Y] mający władzę ustanowienia obo
wiązku; 2) predykat woli odnoszący się do X-a: X  chce, aby obowiązek P został 
zrealizowany, ale równocześnie sprawca tego obowiązku nie jest wskazany, pozostaje 
nieokreślony. Predykatywowi trzeba  przypisujemy raczej pozytywny skutek realiza
cji obowiązku P (taki jak dla czasownika pow inien), tzn. przypisujemy mu eksplika- 
cję: „będzie dobrze, jeżeli P zostanie zrealizowane’’, por. eksplikację wartościującą 
czasownika modalnego pow inien  =  ‘y preferuje pewien system wartości W taki, że 
z. z, e  W [mieści się w W] i y jest przeświadczony (y czuje,), że jeśli zrobi z, spowo
duje stan z, dobry dla siebie' (Jędrzejko 1989: 24).

Forma czasu teraźniejszego trzeba — (odpowiednik tłumaczeniowy francuskie
go fa llo ir) bywa też używana jako asercja zobiektywizowanego obowiązku ujętego 
ogólnie w tzw. zdaniach ogólnych. W nich szczególnie zaciera się znaczenie trze
b a  ja k o  (wewnętrznego) obowiązku i obiektywnej konieczności (por. Ligara 1997: 
167-169).

Wpisany w strukturę semantyczną trzeba  +  inf. brak agensa (uczestnika proce
su, nosiciela stanu) -  subiektu modalizowanego (Y ) predestynuje ten predykatyw do 
wyrażania uogólnionego obowiązku czy powinności, bądź też obiektywnej, ogólnej 
konieczności w tzw. zdaniach ogólnych, tzn. o charakterze prawd ogólnych.

W zdaniach ogólnych trzeba  +  inf. (fr. il fa u t) występuje w czasie teraźniejszym 
nieaktualnym (omnitemporalnym). Uogólniony obowiązek czy konieczność może 
wynikać z doświadczenia ogólnie znanego, także dla odbiorcy (trzeba bardzo uwa
żać) i pełni wtedy pragmatyczną funkcję porady, przestrogi (Ligara 1997: 167).

5. W dalszym ciągu zestawiamy wyrażenia (frazy, zwroty) zawierające czasownik 
niefleksyjny (predykatyw) trzeba, wyeskcerpowany z taktów segmentów i sekwencji 
szkolnych wypowiedzi na lekcjach języka polskiego w starszych klasach szkoły pod



stawowej (klasy IV-VT) i w gimnazjum (w dawnej strukturze organizacyjnej klasy 
VII—VIII szkoły podstawowej i klasa I liceum).

Tematyka lekcji dotyczyła dwu podstawowych bloków przedmiotowych: nauki 
o języku (w tym analizy składniowej) oraz nauki o literaturze, na przykładzie tekstów 
prozatorskich i poetyckich dla dzieci i młodzieży (szczegółowy wykaz lekcji -  patrz 
rozwiązanie skrótów i znaków objaśniających na końcu artykułu).

5.1. Propozycje analizy pragmalingwistycznej wypowiedzi (fraz i zwrotów) 
z predykatywem modalnym trzeba-.

5.1.1. Konstrukcje z trzeba* bezokolicznik w wypowiedziach nauczycieli:
а) czasowniki dyktalne (w bezokoliczniku) w aspekcie dokonanym:
1) i trzeba to pow iedzieć — w znaczeniu kontekstowym 'powinno się zaznaczyć 

odpowiednią intonacją’, w nauczycielskim pouczeniu, wskazówce mającej na celu 
uwypuklenie różnicy między wypowiedzeniem oznajmującym i wykrzyknikowym 
(zabarwionym emocjonalnie), w piątej klasie szkoły podstawowej [JPV (767-768)]:

2) każdy wyraz trzeba pow iedzieć o d  początku  do koń ca wyraźnie, praw da?  — 
w nauczycielskiej instrukcji — pouczeniu, dotyczącym zasad właściwej (poprawnej) 
recytacji, w sekwencji wprowadzającej do lekcji w czwartej klasie szkoły podstawo
wej (IV, 2/3);

3) a le  trzeba  [ ‘powinno się', ‘należy’] konkretnie pow iedzieć, co  nam przedsta
w ia p o eta  w  tym w ierszu  -  w nauczycielskim pouczeniu związanym z interpretacją 
wiersza Czesława Miłosza W yprawa do lasu, w pierwszej klasie gimnazjum (IGa, 
115);

4) tam trzeba g los podnieść...',
5) trzeba g los zaw iesić, gdy je s t  pytan ie — w nauczycielskim pouczeniu (wska

zówce) dotyczącym właściwej (poprawnej) recytacji, na lekcji w czwartej klasie 
szkoły podstawowej (IV, 5);

б) (tak), tylko lepszego słow a trzeba użyć — w kontekście eksplicytnego warto
ściowania, na lekcji poświęconej omówieniu noweli Bolesława Prusa K atarynka, 
w piątej klasie szkoły podstawowej (Va, 7);

7) a  w og ó le  [to] trzeba w yjść o d  tego, gdzie to  s ię  dzieje?  — w formie praktycz
nej wskazówki (pouczenia), jak  powinna przebiegać charakterysty ka postaci bohate
ra opowiadania Z pam iętn ika poznańskiego nauczyciela, w siódmej klasie (dawnej) 
szkoły podstawowej (VII, 7);

8) trzeba dodać  ['powinniście uzupełnić o istotną informację’], że czerw iec byl 
waszymi [wolnym od zajęć miesiącem] -  w formie rady (sugestii, na lekcji poświę
conej wspomnieniom z „zielonej” szkoły, w trakcie redagowania zadania klasowego 
[odczytywania zadania domowego]), na lekcji języka polskiego w piątej klasie szkoły 
podstawowej (Vb, 2);



9) trzeba tylko dopow iedzieć teraz  [to] -  ż e  zn al A nglię... zn al kulturę — w kręgu 
wartości uchwytnych praktycznie, w nauczycielskiej instrukcji (wskazówce) związa
nej z charakterystyką bohatera opowiadania M arcin K ozera, w szóstej klasie szkoły 
podstawowej (VId. 97);

10) w szystkie [przykłady] trzeba przeczytać [‘powinnaś przeczytać’] w sytuacji, 
gdy uczniowie umieszczają swoje propozycje odpowiedzi w postaci kartek przykleja
nych magnetycznie do tablicy: ... no czytaj d a lej A gnieszka [uzasadnia:] ... w szystkie 
[odpowiedzi na kartkach] trzeba przeczytać... (IGb, 9];

11) trzeba n ap isać  [‘uzasadnić na piśmie’], d laczego problem  je s t  ponadczasow y  
i ogólnoludzki — w instrukcji — poleceniu i objaśnieniu dotyczącym zadania domowe
go, w pierwszej klasie gimnazjum (IG. 11);

12) no, a le  też trzeba zaznaczyć [‘napisać’] -  w nauczycielskim pouczeniu (in
strukcji), jak ma wyglądać wypracowanie (krótka informacja) na temat M oje w spo
m nienie z z ielon ej szkoły  (Vb, 2);

13) trzeba uruchom ić [‘pobudzić’] w asze szare kom órki, w aszą w yobraźnię — 
w tonacji ironiczno-żartobliwej na lekcji poświęconej opanowaniu zasad ortograficz
nych (Ve, 96);

14) trzeba w ybrać te cechy  Prom eteusza, które uw ażacie za słuszne [‘pozytyw
ne’], w objaśnieniu ćwiczenia podręcznikowego, w kontekście wartościującym (te
mat lekcji Czy Prom eteusz zasłużył so b ie  na m iano dobroczyńcy’ ludzkości?), w piątej 
klasie szkoły podstawowej (Vf, 109);

15) trzeba  [‘zadaniem waszym jest'] dopasow ać do podanych w ykresów  zdania 
z ra m k i— w kontekście zadaniowym, w instrukcji (objaśnieniu) dotyczącej sposobu 
wykonania zadania domowego (Vb, 14);

16) i ogóln ie trzeba ocen ić  [‘macie obowiązek ocenić’] ten wasz p obyt [na zielo
nej szkole] -  w formie praktycznej wskazówki dotyczącej redagowania zadania kla
sowego (Vb, 2);

a) trzeba, żeby +  bezokolicznik:
17) z tym [zastrzeżeniem], że trzeba, żeby  [umieć] oddzielić to, co  je s t  pow iedzia

ne vy wierszu, od  tego. co  wy> so b ie w yobrażacie — w komentarzu, zaleceniu, prak
tycznej wskazówce interpretacyjnej związanej z analizą utworu poetyckiego Okna 
w ielkan ocn e Joanny Kulmowej (Va, 3);

18) zaw sze trzeba pam iętać o  tym. żeby n ie p op ełn iać błędów  językow ych  — 
w kontekście aksjologicznym przepisów i zaleceń poprawnościowych dotyczących 
kultury języka (higieny obcowania języ kowego; JPV, 117);

19) ja k  wam się  w ydaje?  [por. ‘jak nam się wydaje’] ... co  trzeba w iedzieć, żeby  
odpow iedzieć na to  pytan ie? podpow iem  wam... — w sekwencji heurystycznej i delibe- 
ratywnej nauczycielskiej wypowiedzi na lekcji Ja k  n arrator chw ali O lka w opow ia
daniu M arii D ąbrow skiej, w czwartej klasie szkoły podstawowej (IV c, 82);

20) trzeba m yśleć! [‘przewidywać pewne sytuacje’] -  w sekwencji nauczyciel
skiego upominania (wymówki) w sytuacji, gdy uczniowie spóźniają się na lekcję ję 
zyka polskiego po przedłużających się zajęciach wychowania fizy cznego:



N [poucza, radzi, wskazuje, jak należy zachowywać się, żeby było dobrze]... n o  

to n ależy  [por. ‘trzeba", ‘powinieneś’] tak u łożyć rzeczy  sw o je  w  szatni, ż eb y  wszystko  

było  n a  m iejscu ... [upewnia s ię :] ... tak?  [daje wyraz irytacji:]... trz eb a  m y ś leć !  [‘prze
widywać pewne sytuacje’]... (IVa, 2);

21 ) ależ z c ie b ie  trz eb a  w y c ią g a ć!  [‘z takim trudem wydobywać’] — w ekspresyw- 
nej konstrukcji nauczycielskiego upominania (reprymendy, niezadowolenia i znie
cierpliwienia) (VII. 6);

b) trzeba  —w  konstrukcji z czasownikiem zwrotnym (w bezokoliczniku — aspekt 
dokonany):

22) to trz eb a  s ię  d o  teg o  p rz y z n a ć  [‘że się popełniło błąd’], w nauczycielskim 
upomnieniu (pouczeniu), na lekcji poświęconej opanowaniu zasad ortografii (Ve, 
105);

23) trzeb a  s ię  (tem u  zd a n iu ) d o b rz e  p rz y p a trz eć  (w zn. ‘trzeba się nad tym dobrze 
zastanowić") -  w nauczycielskim pouczeniu na lekcji poświęconej analizie składnio
wej (Vb, 7);

24) trzeb a  s ię  g łę b o k o  zastanow ić  [w kontekście: ‘powinieneś się zastanowić’], 
w nauczycielskiej refleksji związanej z analizą wiersza księdza Jana Tw ardowskiego 
D o  m o ich  uczniów , w ósmej klasie (dawnej) szkoły podstawowej (V ille, 9);

25) tera z  s ię  trzeb a  n a u cz y ć  [por. ‘powinniście się nauczyć’] s łu c h a ć  s ie b ie  [na
wzajem]... słu ch a m y  d ru g ą  o s o b ę  (s ic !) , w nauczycielskim pouczeniu z krytycznym 
komentarzem dotyczącym nieumiejętności negocjacji (uzgodnienia stanowisk) w pra
cy zespołowej uczniów (VId, 97);

26) trz eb a  [‘należy’, ‘powinniście’] w ykazać s ię  aktorskim i zd o ln o ścia m i, w ko
mentarzu wartościującym dotyczącym uczniowskiej recytacji, w piątej klasie szkoły 
podstawowej (JPV, 735);

c) w  konstrukcji czasu przeszłego trzeba by ło +  bezokolicznik (dictum) — 
w aspekcie dokonanym:

27) trz eb a  było n a p is a ć  cy frą  [a nie słownie] -  w formie praktycznej wskazówki 
(wypominania), uwagi nawiasowej, związanej z zapisem na tablicy (Vb, 4);

28) trzeb a  było d o  n ie g o  [do ojca] z a d z w o n ić—w  sytuacji upominania, pouczenia, 
praktycznej rady, jak postąpić w trudnej sy tuacji, gdy uczennica (tłumacząc się trudną 
sytuacją rodzinną) nie napisała zadania domowego (VIb, 2);

— czasownik w' bezokoliczniku w aspekcie niedokonanym:
29) trz eb a  było s łu c h a ć !  -  z mocą illokucyjną nauczycielskiego wypominania (ze 

zniecierpliwieniem, irytacją i wyrzutem w głosie; Va, 5);
d) w konstrukcjach zaprzeczonego przyzwolenia:
— n ie  trz eb a  +  bezokolicznik:
30) n ie  trz eb a  s ię  p o d p isy w a ć  [por. ‘nie ma takiej potrzeby’, ‘można (możesz) 

się nie podpisywać’], w nauczycielskim przyzwoleniu na zaniechanie czynności, jako 
odpowiedź na pytanie uczennicy: czy (m a m ) p o d p is a ć  s ię  n a  d ru g ie j  stro n ie  [kartki] 
czy  n ie ?  (Vd, 1 3 3 ) ;

— n ie  tym c o  trzeba'.



31) zajm ow ał s ię  wszystkim, a  n ie tym c o  trzeba  (por. n ie zajm ow ał s ię  tym co  
trzeba), w kontekście wartościowania negatywnego, krytycznej oceny postępowania 
bohatera opowiadania M arcin K ozera , w konstrukcji z imiesłowem przymiotnikowym 
czynnym: b o  on zazw yczaj był człow iekiem  zajm ującym  [się] wszystkim innym a  [tylko] 
n ie tym. c o  trzeba  [por. co  p otrzeba  'czym powinien się zajmować’] (Vld, 89).

5.1.2. Modalizowanie z pomocą predykaływu trzeba (trzeba było. nie trzebd 
w wypowiedziach uczniów (w znacznej części powielających schemat instrukcji 
i pouczeń nauczycieli):

a) czasowniki w bezokoliczniku w aspekcie dokonanym:
32) trzeba przerzu cić g łos d o  n astępnej lin ijki -  w kontekście nauczycielskiego 

instruowania, które dotyczyło poprawnej recytacji, w odpowiedzi na pytanie nauczy
cielki... kto  [z was] pam ięta, c o  to  je s t  przerzutnia?... -  w (dawnej) ósmej klasie szko
ły podstawowej (V illa, 5);

33) tam  trzeba narysow ać taki ołów ek! — w uczniowskiej, ekspresywnej propo
zycji (podpowiedzi) skierowanej do nauczycielki języka niemieckiego, która rysuje 
na tablicy piktogramy mające symbolizować przedmioty szkolnego nauczania (IV 
f, 88);

34) a  [czy] trzeba  [ ‘powinniśmy’] jesz cz e  przyn ieść [na lekcję] Katarynkę? — 
w praktycznym pytaniu ucznia piątej klasy, który chce się upewnić, czy tekst noweli 
B . Prusa K atarynka będzie jeszcze potrzebny (będzie przedmiotem analizy szkolnej; 
Va, 5):

35) c o  trzeba zrob ić  na ju tro ? [jakie zadanie domowe należy wykonać?] — 
w pytaniu roztargnionego ucznia (dawnej) ósmej klasy szkoły podstawowej, który nie 
słuchał wcześniejszego, wyrazistego polecenia nauczycielki (V illa, 10);

36) trzeba by ło  [ ‘wystarczyło’, ‘należało’] p rzep isać tyjko [ ‘jedynie’] wyrazy -  
w wypowiedzi uczennicy, która „skwapliwie” podchwytuje i powtarza myśl nauczy
cielki niezadowolonej z braku pracy domowej ucznia: N: ... b o  zadan ie by ło bardzo  
p roste... n ależało jed y n ie przep isać, w staw iając odpow iedn ie litery... (IVb, 1);

— czasownik w bezokoliczniku w aspekcie niedokonanym:
37) trzeba  [ ‘należy’ ] m ów ić p ow oli -  w wypowiedzi uczennicy, która przypom ina 

i powtarza praktyczne zalecenia nauczycielki dotyczące poprawnej recytacji (IV, 3);
38) [trzeba zw racać  (zwrócić?) uw agę n a to\ ... żeby n ie zatrzym yw ać s ię  tam. 

gdzie n ie m a przecinków  an i kropek ... — w kontekście przypominania (zdawania spra
wy) ze znajomości zasad recytacji i praktycznych wskazówek związanych z zachowa
niem (przestrzeganiem) reguł prawidłowej dykcji (IV, 3);

39) n ie trzeba zw racać uw agi [por. ‘nie powinniśmy’, "nie powinno się’, ‘nie 
wolno zwracać uwagi’] n a to. ja k i  je s t  człow iek z w yglądu zew nętrznego — w wypo
wiedzi ucznia, który niezbyt fortunnie interpretuje znaną sentencję z M ałego K sięcia  
Antoine Saint-Exupéry’ego: napraw dę dobrze w idzi s ię  tylko sercem  -  w kontekście 
humanistycznego i romantycznego (emocjonalnego oraz intuicyjnego) oglądu świata 
(V illa. 9).



6. W szerszym sensie modalność deontyczna, wyrażająca powinność, obowiązek 
(od gr. deon  ‘powinność, słuszność’) obejmuje nie tylko zdania deklaratywne, ale 
także w pewnym sensie wypowiedzi o innych postawach intencjonalnych, np. żądania 
(a także pytania), które wyrażają wolę nadawcy i stawiają odbiorcę w stan zobowią
zania (por. Laskowski 1984; Lyons 1989: 378—434).

Jednakże w węższym sensie modalność deontyczna charakteryzuje wypowiedzi 
postulatywne w obrębie intencjonalnych deklaratywów, a więc wypowiedzi infor
mujące o postawie wolitywno-oceniającej nadawcy typu: trzeba (należy) p om agać  
słabszym ; nie w olno deptać traw ników ; chodzim y lew ą stron ą — rozumiane jako za
lecenia (dyrektywy), a nie informacje o istniejącym stanie rzeczy (Grzegorczykowa 
1990: 150).

W wielu konkretnych wypowiedziach trudno orzec, czy mamy do czynienia 
z tzw. modalnością aletyczną (obiektywnej konieczności), czy z modalnością deon- 
tyczną (wolitywną), por. Trzeba s ię  (um ieć) do tego przyznać ( ‘powinnaś się do tego 
przyznać’); trzeba s ię  n ad  tym g łęb oko  zastan ow ić, trzeba s ię  nauczyć słu chać s ieb ie  
(nawzajem)', trzeba s ię  dobrze przypatrzyć (tej konstrukcji zdania)', trzeba w ykazać 
s ię  aktorskim i zdoln ościam i ( ‘powinniście wykazać się aktorskimi zdolnościami’); 
n ie trzeba zw racać uw agi na to, ja k i  je s t  człow iek z w yglądu zew nętrznego [por. ‘nie 
powinno się’, "nie należy, nie wolno zwracać uwagi’].

Zdanie T rzeba ju tro  być w szkole ( ‘nie ma rady’) może być rozumiane zarówno 
jako zawierające modalność deontyczną (nacisk mówiącego), jak  i informujące o ko
nieczności zewnętrznej ( ‘jest się zmuszonym’) i wówczas jest normalną konstatacją 
obowiązku i konieczności ustaloną przez mówiącego (por. Grzegorczykowa 1990: 
152).

Wypowiedzenia postulatywne (normatywne) mają, jak wiadomo, złożoną struktu
rę. Przedmiotem informacji w wypowiedzeniu (nauczyciela czy ucznia) trzeba m ów ić 
pow oli, zrozum iale ( ‘tak, żeby wszystko było zrozumiałe’) jest sąd oceniający nadaw
cy (zgodny z opinią w środowisku szkolnym) o wartości pozytywnej opisywanego 
stanu rzeczy. Wartość dyrektywna wypowiedzenia nauczyciela, a więc chęć wpłynię
cia na słuchacza (ucznia) nie jest sygnalizowana wprost, ale jest ukryta, pozostawiona 
niejako wnioskowaniu i dobrej woli ucznia, co widać w zestawieniu z konstrukcjami 
rozkazującymi (poleceniami) typu: M ów p ow oli (w oln iej)! Mów tak, żebym  c ię  zro
zum iała! Ich istotę semantyczną stanowi chęć nadawcy (nauczyciela) sprawienia za 
pomocą wypowiedzi, ażeby odbiorca (uczeń) zareagował i spowodował stan rzeczy 
wskazany przez składnik propozycjonalny. Różnorodność typów wypowiedzeń żą
dających zależy głównie od stopnia intensywności presji, jaką wywiera nadawca na 
odbiorcę (Grzegorczykowa 1990: 143).

Modalność deontyczna charakteryzuje wypowiedzi postulatywne informujące 
o postawie wolitywno-oceniającej nadawcy, por. Trzeba to pow iedzieć w yraźnie — 
rozumiane jako zalecenie (dyrektywa), a nie informacja o istniejącym stanie rzeczy, 
por. konstatację M ówisz niew yraźnie, która wtórnie (jako akt mowy pośredni) może 
być odczytana przez ucznia w postaci ‘powinieneś mówić wyraźnie’.



Wypowiedzi postulatywne mają więc za swój przedmiot bezpośredni przekona
nia aksjologiczne nadawcy (najczęściej zgodne z opinią powszechną i/Iub szczególnie 
akcentowaną w warunkach komunikacji szkolnej), jego postawę wolitywną. intencję 
życzeniową wobec komunikowanego stanu rzeczy; zdanie T rzeba m ów ić w yraźnie 
(zrozum iale) w naszym przypadku oznacza: ‘nauczyciel uważa, że mówienie wy
raźne, zrozumiale jest d ob re  (z punktu widzenia wymagań szkolnych), a mówienie 
niewyraźne i niezrozumiałe — złe (zarówno z punktu widzenia ogólnych zasad reto
rycznych, jak  i [zwłaszcza] tych rozpatrywanych w ramach wymagań komunikacji 
szkolnej [aspekt dydaktyczny, wychowawczy]), czemu towarzyszy zalecenie (impli- 
kat): ‘nadawca chce, żeby zachodził komunikowany stan rzeczy'; ‘nadawca deklaruje 
swoje przekonanie o wartości pozytywnej bądź negatywnej) stanu rzeczy komuniko
wanego przez składnik propozycjonalny i w konsekwencji zaleca realizowanie tego 
stanu rzeczy’ (Grzegorczykowa 1990: 151).

Porównanie wypowiedzeń typu: T rzeba m ów ić w yraźnie (zalecenie) i M5vr wy
raźn ie (nakaz -  polecenie) pokazuje dobitnie, że pierwsze nie stwarza stanu zobowią
zania dla odbiorcy (jest jedynie pouczeniem, zaleceniem, wskazówką), presja jest de
likatniejsza, wykonanie pozostawione dobrej woli odbiorcy; drugie wypowiedzenie 
stawia wyraźnie ucznia w stan zobowiązania, presja jest wyraźna, wykonanie nie jest 
pozostawione dobrej woli ucznia ( ‘nie jest tak. że możesz mówić niewyraźnie').

Informacje aksjologiczne zawarte w zdaniach z modalnością deontyczną są zróż
nicowane. Stanowią one kombinacje ocen (dobrze, ź le), negacji (partykuła n ie) oraz 
elementu wolitywnego (presji) nadawcy bądź innych osób: trzeba m ów ić w yraźnie /  
należy m ów ić w yraźnie /  musisz m ów ić w yraźnie / pow in ien eś m ów ić w yraźnie — spro
wadzają się do inwariantu aksjologicznego ‘jeśli nie mówi się wyraźnie, to jest źle’, 
por. też w wersji osobowej: ‘jeśli mówisz wyraźnie, to jest dobrze' (por. Grzegorczy
kowa 1990: 151).

Trzeba ponadto odróżnić wypowiedzi, które zawsze są wyrazem stanowiska ak
sjologicznego nadawcy, od takich, w których nadawca referuje czyjś nakaz (zalece
nie) lub pozwolenie. Wydaje się, że w polszczyźnie zdania z predykatem pow inienem , 
m uszę -zaw sze wyrażają stanowisko nadawcy (przynajmniej jego aprobatę), podczas 
gdy zdania z predykatywem trzeba, w olno, n ie w olno mogą wyrażać zarówno prze
konania nadawcy, jak i referowane przez niego stanowisko cudze (Grzegorczykowa 
1990: 152).

Szczególnym wypadkiem zdań postulatywnych są zdania normatywne, formułu
jące normy ogólne i przepisy, których nadawcą jest osoba formułująca przepis, a nie 
osoba wypowiadająca zdanie (w sytuacji szkolnego komunikowania — często trudne 
do jednoznacznego zakwalifikowania), por.: trzeba pam iętać, żeby  n ie p op ełn iać b łę
dów  językow ych  (ogólne zalecenie) oraz trzeba dopasow ać do podan ych w ykresów  
zdan ia z ram ki (praktyczna instrukcja).

7. Kontekst i konsytuacja szkolnych wypowiedzi instruujących ogranicza re
pertuar działań i czynności modalizowanych deontycznie (w kategoriach powin
ności, obowiązku, konieczności i potrzeby) do kilku charakterystycznych kręgów 
tematycznych:



a) czasowniki mówienia: trzeba pow iedzieć', trzeba g lo s p odn ieść, g ło s zaw iesić 
(w wypowiedziach instruujących i zaleceniach nauczycieli); trzeba m ów ić pow oli', 
trzeba przerzu cić g ło s do n astępnej lin ijki (w wypowiedziach uczniów potwierdzają
cych instrukcję nauczycieli);

b) czasowniki związane z konstruowaniem tekstu i kształtowaniem tematu wy
powiedzi: trzeba w yjść o d  tego', trzeba dodać, trzeba dopow iedzieć', trzeba, żeby od 
dzielić to, c o  [przez was] pow iedziane, o d  tęgo. co  so b ie  w yobrażacie (w związku 
z lekturą utworu poetyckiego);

c) czasowniki sygnalizujące wyspecjalizowane moce illokucyjne nauczycielskie
go mówienia: trzeba s ię  d o  tego przyznać; trzeba by ło do n iego zadzw onić (w poucze
niu nauczycielki): ależ z c ieb ie  trzeba w yciągać! (w formie upomnienia);

d) czasowniki czytania i pisania (ry sowania, zaznaczania) w kontekstach zadanio
wych i prakseologicznych szkolnego komunikowania (instruowania): trzeba przeczy
tać  (jako polecenie w zadaniu domowym); trzeba (to  tak) n ap isać; trzeba zaznaczyć 
(w ten sposób)', trzeba d opasow ać do podan ych w ykresów  (odpow iedn ie) zdan ia; trze
b a  by ło n ap isać cy frą  (a nie słownie); n ie trzeba s ię  podpisyw ać (w wypowiedziach 
nauczycieli); trzeba narysow ać tak i ołów ek  (jako symbol przedmiotu: wychowanie 
plastyczne); trzeba było  ( ‘wystarczyło’) p rzep isać tylko wyrazy (w zadaniu domo
wym uczniów);

e) czasowniki epistemiczne, oznaczające różnorakie procesy i zjawiska psychicz
ne (wiedzy, myślenia, pamięci, obserwacji, percepcji wzrokowej, słuchowej itp.): 
trzeba wiedzieć', trzeba myśleć', żart. iron. trzeba uruchom ić w asze szare komórki', 
trzeba s ię  dobrze przypatrzyć', trzeba s ię  g łęb oko  zastanowić', trzeba by ło słu chać, 
trzeba pam iętać o  tym', trzeba s ię  nauczyć słu chać s ieb ie  (w wypowiedziach nauczy
cieli); (trzeba zw racać uw agę na to), żeby n ie zatrzym yw ać s ię  tam, gdzie n ie m a prze
cinków ; n ie trzeba zw racać uw agi na to, ja k i je s t  człow iek z  w yglądu zew nętrznego 
(w wypowiedziach wartościujących uczniów);

f) czasowniki modalizowane aksjologicznie (w wyrazistych kontekstach warto
ściowania w kategoriach oceny “przydatny’, “użyteczny’, “potrzebny’): trzeba M ybrać 
[‘wyselekcjonować’] te cechy Prom eteusza, które uw ażacie za  słuszne; trzeba w yraź
n ie pow iedzieć; trzeba ogóln ie ocen ić ten w asz pobyt; trzeba w ykazać s ię  aktorskim i 
zdoln ościam i; zajm ow ała s ię  wszystkim, a  n ie tym c o  trzeba  [ ‘nie tym czym powinna 
się zajmować’]; lepszego słow a trzeba użyć (w kontekście rozwijania sprawności ję 
zykowych ucznia).

8. Połączenie wyrazu modalnego trzeba, trzeba by ło (m odus) i czasownika w bez
okoliczniku (dictum ) traktujemy jako złożoną formę orzeczenia modalnego, w którym 
czas i aspekt tworzą kompleks blisko ze sobą funkcjonalnie związanych, chociaż róż
nych kategorii gramatycznych. Przejawem funkcjonalnego przenikania się kategorii 
czasu i aspektu czasownika są przede wszystkim funkcje temporalne aspektu. W prze
ciwieństwie jednak do czasu — gramatycznej kategorii ptymamie deiktycznej, słu
żącej sygnalizowaniu obiektywnie istniejących relacji czasowych między zdarzenia
mi, aspekt jest kategorią niedeiktyczną służącą sygnalizowaniu różnic perspektywy, 
w jakiej mówiący ujmuje opisywane przez siebie zdarzenie (Laskowski 1984: 157).



W zależności od użycia aspektu niedokonanego lub dokonanego zmienia się punkt 
widzenia mówiącego na opisywaną sytuację, ujęcie, w jakim jest ona prezentowana 
słuchaczowi. Podstawowa różnica dotyczy stopnia uogólnienia, sentencjonalizacji 
oraz idiomatyzacji czasownika dyktalnego (aspekt niedokonany), por.: A le: z c ieb ie  
trzeba w yciągać!, N iech s ię  dzieje w ola n ieba  — z n ią s ię  zaw sze zgadzać trzeba! 
era/ konkretyzacji i bardziej wyrazistego osadzenia w tle pragmatycznym szkolnej 
wypowiedzi (zalecenia, pouczenia, instrukcji), por.: trzeba o  tym (zaw sze) m ów ić ndk. 
/ trzeba o tym w yraźnie p ow iedzieć  dk.; trzeba w iedzieć / trzeba pozn ać (ten konkretny 
przypadek)', trzeba p am iętać (o  tym) / trzeba zapam iętać tę regułę', trzeba s ię  uczyć / 
trzeba s ię  nauczyć słu chać drugiej osoby: trzeba zw racać uwagę na różn orakie aspek
ty recy tacji / trzeba zw rócić uwagę, żeby przerzu cić g los do następnej lin ijki /  nie 
trzeba zw racać uw agi na pozory  (a le  na rzeczy istotne); trzeba używać popraw nych  
konstrukcji składniow ych / lepszego słow a trzeba tu użyć, trzeba dużo czytać (żeby  
m ieć bog ate słow nictw o) / trzeba przeczytać Katarynkę Prusa na przyszły w torek; 
trzeba p isa ć  kaligraficzn ie / trzeba p rzep isać te przykład)’ do zeszytu  i in.

Różnica semantyczna między aspektem niedokonanym a dokonanym sprowadza 
się do różnicy w zogniskowaniu uwagi uczestników aktu mowy na samej akcji z je 
dynie implikowanym stanem końcowym -  rezultatem tej akcji (aspekt niedokonany), 
bądź też na powstaniu nowego stanu -  rezultatu akcji, podczas gdy sama akcja zo
stanie odsunięta na dalszy plan, jest ona wskazana jako przyczyna powstania danego 
stanu (aspekt dokonany; Laskowski 1984: 164).

Wyraźna preferencja form aspektu dokonanego w kontekstach zadaniowych i per- 
formatywnych, w konstrukcjach modalizowanych deontycznie związana jest z sytua
cją  nauczyciela zaangażowanego w przebieg czy nności dydaktycznych, formułują
cego zalecenia i reguły przedstawiane jako postulaty własne, które są wyrazem jego 
stanowiska aksjologicznego.

W zdaniach postulatywnych z czasownikiem modalnym trzeba  czas teraźniejszy 
oznacza stan postulowany, czas przeszły (trzeba było) oznacza stan kontrfaktyczny. 
Czas przyszły (trzeba będzie) oznacza stan postulowany, który może być realizowany 
w przyszłości. Zdania wprowadzone spójnikami żeby, aby, by  są semantycznie bliskie 
zdaniom dyrektywnym, odnoszącym się do zdarzeń przyszłych, a ściślej: do zdarzeń 
czasowo niescharakteryzowanych. Mogą one altemować z bezokolicznikiem, który 
jest także formą nieokreśloną czasowo. Stany rzeczy opisywane przez te zdania for
malnie są nierzeczy wiste, jedynie pomyślane (pożądane) i mają charakter niefaktyw- 
ny (por. Grzegorczykowa 1990: 158). Faktycznie konkretyzują się jednak w ramach 
deiktycznych szkolnych wypowiedzi dialogowych (JA mówię do CIEBIE -  ucznia) 
i retorycznych (JA MÓWIĘ do WAS) z pozycji MY inkluzywnego, włączającego to. 
co mówię, w obręb naszych wspólnych przemyśleń i obserwacji. Chodzi o sytuacje, 
w których nauczycielskie: T rzeba to zrobić, interpretowane jest przez ucznia w po
staci: M usisz to zrob ić! M usicie to zrob ić!, albo w znaczeniu inkluzywnym (Musimy 
to zrobić!).

Powiązania między modalnościądeontyczną(wolitywną) i kategoriąokreśloności 
(kwantyfikacji szczegółowej i aspektu dokonanego), z drugiej strony modalności ale-



tycznej (obiektywnej konieczności i możliwości) — z kategorią kwantyfikacji ogólnej 
i aspektu niedokonanego — wymagają dalszych, pogłębionych badań empirycznych, 
wykraczających poza zjawiska charakterystyczne dla dyskursu szkolnego.
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Teachers and Pupil's "(It) Ought to (Be Done)' Used During Lessons 
of Polish (at Primary and Secondary Schools)

Abstract

Utterances including modal predicates trzeba  i należy  (“ it ought to  shou ld  b e  done”) differ 
from sentences including pow in ien  (“one ought to/shou ld  do") in lack o f  an index o f  personal 
subject. A ctivities the sentences express may refer to subjects w ith a large quantifier, e.g. trze
b a  n ależy m ów ić p raw d ę ("the truth ought to  shou ld  b e  to ld "); they may also refer to subjects 
that are more or less clearly shown in context: trzeba to p ow ied z ieć  (w tym m om encie) — "it 
ought to/shou ld  be to ld  (a t th is m om ent)’’ understood as giving some advice (directive) and not 
as a piece o f  information on an existing state o f  reality.

A n obvious preference o f  perfect form s o f  infinitives in dictum position (trzeba to  z ro b ić -  
“it ought to  sh ou ld  b e  done") in sentence and performative contexts, in structures with deontic 
modality is connected with the situation o f  a teacher involved in running didactic activities, 
making advices and rules which are presented as his/her own postulates that express his/her 
axiological standpoint.


